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Kowno, dnia 4.X1.20 r. 4-ta dyw. piech. - dowodca ppulk. LADYGA. Szef

sztabu kpt. MIKUCKI ( b. komendatą Kowna). Puki 10. liarjampolski 11. Ti-

lefski i 12. Kowiefski. Ilość żołnierzyi oficerów w pułkachpolowie eta-

towej. W każdym pułku po 9 oficerów бтоейо mianowanych z " Karo Mokikly"

W dywizji odtzuwa się brak oficerów. I;!ydziolmi tam jajgorsi oficerowie .

Dowództwo w Kownie. Na froncieużyta może być na froncie nie we zefnie j

mies.

Pułk ochotaiczy piechoty : dowodea znany szowinista litewski- kpt. ЗМІН/-

PA. Ochotników zapisało się tak pub, że istnieje zamiar uzupełnienia go

rekrutami. Pułk bardzo słaby.

Pułk " Żelaznego Wilka" ; składa się z ochetnika, mających wszystko

swoje ( koń, ubłanie, Broń) jest ich koło 100 . Dowódca póseł do Sejmu

- NATKIEWICZ . Jest to pułk ko partyzancki, zależy od dowodztwa " strzel-

сот".

Bataljon rezerwowy: 20-10- liczył 750 ludzi. Dowodca mjr. SZTENCEL,

203.51an litewska mlała - 350 kawalerj?, 1250 ludzi w artylerji, koło

18 tys. w piechocie. Wszystkiego pod bronią było- w armj© regułarnej -

26500 ludzi. Nabpoi karabinowych aiemieckich 13.500.000 , rosyjskich -

6560.000, karabinów i mundurów w zapasie nie było zupełnie. Бог;-зам 11,

dyw. został general BYKOWSKI, $

4.X1.20. Anglicy zajmują nadal stanowisko nam nieprzychylne. Przyznają

chi Wilno Litwinom, lecz uprzedzają, że będą oni musieli smierit polity-

kę względem miejscowych polaków.Kosul WARD , który był bardzo pryźchylny

litwinom, odwołany i wyjechał mimo starań własnych i litewskich o pozosta

wienie go w Kownie. Wyjechał też wicekonsul MEPIS—SON. Był on jeszcze

gorszy od WARD-a, Konsulat zmienigno ништа:: Nowy kowisarz angiel

ski WILTON bardzo chłodm, i małomówny. циља sa z Gogo niezadowoleni.

Anglicy mają duży personel i często pracują nawet nocami. Zysyłają bar-

dzo dużo depesz. Za ostatni .micsiąc zaacili za depesze koło 300.000 (?)

Majar PARGITER ma jakieś tajemnicze stosuuki z płk. KLESZCZYNSKIM i por.

Iinmcy'chçtnîo przyszliby z pomocą litwinom,lecz nie mogą tego zrobić

wobec stanowiska Ententy.W połowie planu-mka przyjechała do Kowna

3 ; . $ sudsktcolo 600 ochotnikéw, lecz na sadanie anglike з ms…“ ‚дд? l
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koło 600 ochotników, lecz ma żadanie anglików byli odesłani w powrotem do

fma. Obecnie są tylko ochotnicy miejscowi: 6 oficerów i koło 20 ludzi po

chodzących z Małej Litwy. Mówią oni i po litewsku. Koło 25.X. niemcy

zrobiłi propozycję wysłania 5 tys. bnstruktorów i. «specjalistów. Byliby

. Oni przysłańi jako pochodzący z Małej Litwy.0dporiedź litwinów nie jest

znana. Łotysi zawsze zachowywali się niewyraźnie. Nie chcieli nigdy w ni-

civm pomoc, nawet w wyjeździe do Łotwy. Litiwni szerzą pogłoski o tem, że

doszli do porozumienia z Łotyszami w sprawie wspólnej akcji przeciw Że-

ligorskiemu. Na jednym z obiadów oficrialnÿch wydawanych przez litwinów

przedstawiciel wojskowy zapewniał litwinów, że łotysi dopomogą in w od-

zyskaniu Wilna. Robią się trudności w wizownün‘panportôl do Rygi.

Mnie odmówiono mimo naleg 4 francuzow.Bolszewicy zmniejszyli swoje " przed

Z dwudziestu kilku zostało tylko 5 osób. Stosunki z łit-

winami dobic. Do Moskwy шпица delegacja litewska, w skłąd ktg rej

wchodzi DOCZKUS, świeżo przybyły z Warszawy. Delegacja ma omawiać spo-

soby wykonania traktatu pokojowego.X rzeczywistości jednak prawdopodob-

nie będą poruszane kwestje wspolnej akcji przeciw Polsce.

19.11.20. Pod wpływem polityki prowadzonaj przez chrz.-dem-i soc.-lud-

Litwa zbliży się coraz bardzeig do bolszeri gmu. Powazniejsi ludzie usu-

waja gì. z zajmowanych stamowisk i wycofują się z życia politycznego.

Ich zastępują jednostki o poglądach krafcowo szowinistycznych lub bol-

szewickich-często mocno nieinteligentneż Rząd opiera si@ na bezrolnych i

małorolnych; żydach i większej części urzędników, szczegłniej niższych,

i uprawia względem nich politykę demagogiczną. Stanowią oni mniejwięcej

połowę ludności i to bardziej aktywną. Są też bezwzględnie wrodzy Polsce.

Z nich prawie wyłącznie składa się związek strzelcówlitewskich, nabieraja-

cy coraz większego znaczenia,z którym będzie musiał liczyć się każdy

rząd. Z S.L.jest organizacją wojskową kierowaną przez Komitet Obrony Litwy.

Ostatni ma centrale w Kownie i liczne filne na prowincji. Prowadzi on

agitację antypolską, organizuje strzelców i dostarcza im środków `рів-

nigănych i broni.Ma-jwigksze wplywy ma tam Szlezewica i chrz.-demokrac ja.

Srodki K.0.L. pochodzą z sum wyasygnowanyhc przez Sejm, z ofiar amery-
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Dowódcą strzelców jest Putwiński. Strzelcy są konni i piesi. Konnych -

jest koło 100. Dowodzi nie i poseł do Sejmu NATKIEWICZ. Tworzą oni pułk

" Żelaznego Wilka". Spieszych pieszych jest bardzo dużo. Podobno Kajris

miał powiedzić że jest ich do 10000 . Sądzę, że należy podzielić tą

luczbę przez 2. lub nawet 3. Zresztą sam fakt zapisania się do organizacji

niczego jeszcze nie dowodzi. Większość strzelców składa się z najgorszych

szumowinludhości wiejskiej, żydów i awanturniczo usposobionej młodzieży

szkolnej. Masowe rewizje, grabież. i nawet zabóstwa dokonywane przez

strzelcówlub w ich ішіщіфп. zwykłych bandytów oburzyły spokojnie jszą

ludność. Partja " Pazanga " i " Zemdirbiu Sajunga" Zażadały ostro roz- -.

„wiązania związku a soc.dem.pozbawienia prawa гоЫшід rewizjii postawie-

nia związku pod kontrolę rządu. Skutkiem tego był rozkaz władz wojskowych

pozbawiający strzelców prawa rowaenia rewizji i aresztów bez upoważni e-

nia na piśmie miejscowe o komendanta. Strzelcy niestosujący się do tego

rozkazumają być uważani zą bandytów. Po wydaniu tego rozkazu nastąpił Aa

wsi spokój stosunkowy. Grabieże jednak nie ustały zupełnie. Rabują teraz

tylko bez"różnicy narodowośch". Litwini przyznają, że wszystkiego było

zabitych kilkunastu polaków , dwie trzecie z tego w powiecie Olickim.

Ludność polska jest zupełnie. zterroryzowana. Szpiegostwo rozwinięte do

śmieszności. Dość jus; pojechać " dvarponiovi" do sąsiada,

by nazajutrz robiono w tej sprawie Śledztwo. Ludno€g polska czuje coraz

większy Zak do Polski za to, iż nietylko nie przychodzi jej z pomocą,

lecz draźniąc litwinów pogarsza jeszcze jej położenie. Ludność litewska

miko agitacji prowadzonej w bolszewickiaj guście i na bolszwicką Skalę

nienawiści do polakow nie żywi. ( Wyjątek tu stanowią, bezrolnb, małorol

ni i większość urzędników.).Doszły do niej wieści,że w Polsce nie dają

panoszyć się żydom i to zyskuje sympatje polakomjutrGj antysemici

zaczyna wzmacać się. 7 końcu października w Kownie ( Szansy) omal nie

doszło do pogromu. Zapobiegła temu interwencja władz wojskowych i skończy

: ›ło sie waiystkp na strzelaninie. Naog$? wielkiego zapatu do wojny lud-

gość nie okazuju; Do wojska regularnego nikt prawie nie wstępuje. Próba

uformowania pułku ochotniczego nie udała się i pułk ten tylko z nazwy

у. zostanie ochotniczym. Dezercja w wojsku zmniejszyła się,ale jest jeszcz

dość znaczna. Na fron żołnierze idą niechętaie. W wojsku na di żą skalę pr

wadzi się agitacja.Do oddzaiłów jeżdzą specjalna? датами„ kthJ

\, tłomaczą cele wojny.
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и Starają się jhdnocsośąio przedstawić polaków w jaknajgorszem świetle,/

> / głównie jako właścicieli ziemi, którzy chcą nieledwie zaprowadzię" na

Litwie pańszczyznę. Starają się też oni wyzyskaćuczucia patrjotyczne ot-

nierzy. Agitacja ва ma duże powodzenie i nastrój wojska polepsza się z

dniem każdym. Rząd nie jest obecnie tak pesymistycznie usposobiony jak

przeć *paru tygodniami, kiedy wszyscy byli przekonani, że „пешак! zaj-

mie Кемь. Były wydane nawet zarządzenia ewakuacyjne dotychące niekto-

rychurzędów i fabryk, Мочи obecnie cofnięto. 0 ewakuacji przestano już

zupokflio mófić.Dowództwo litewskie po panice w pierwszych tygodiach po za

јестиWilna uprzytomniało i nabrało nawet pewnogci siebie . Litwini bar-

dzo lichą na pomoc łotyszów. Krąży na tem temat maóstwo pogłosek, ktore

są zdaje się,nie bezpodstawne. Stosunki z bolsześikami dobre. Litwini ot-

warcie mówią, że ma wypadek wojmy polsko- bolszewickiej wystąpią aktyw-

nie po stroniv‘oluowikñ'.

Wśród wyższych urzędnikó w i starszych oficerówjest dużo osób niezado-

wolonych z aboca-gb rządu. Nie znacgg to jednak by poszli oni łatwo na

ugodę z Polakami. Zrobią oni to tylko wtedy,gdy wygrana polska beduie

zupełnie pewna. Wszyscy są obecnie tak stekroryżowani,że boją się przod

Czasem sdradzb' się ze swej chociażby i względnej nieprawdomyślności.

Powodzenie polskie na froncie w ten sposób, że ”wymyślając ma polaków przed

szoministami litewskiemi starają się poprawię stosunki z osobami podej-

rzanemi o sympatje polskie. Wkięcie Wilna przez(polaków) Żeligowskiego

pocno podniosło autorytet polaków. Odwrotnie powodzenia litewskie pod

Giedrojciami i kłopoty wewnętrzne Litwy Srodkowejżastraszyły tych ludzi

. i wzbudziły now& wątpliwości co do wygranej polaków. Dały one też moż-

ność ochłonąć litwinom z przestrachu i zebragę siły do nowej walki.

Т samodt@Llność Litwy Srodkome] litwini nie wierza i przepowiadaja:

Zeligowskiemu taki sam los Vjaki spotkał Bermondta. Togéle porównania ta-

kie robią się bardzo często i bardzi chętnie. Za ostatnie мајку ty-

godnie sytuacja wewnętrzna poprawiża się znacznie.-
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